Art Knows
No Boundaries

Ahead of her recital in Austin, Texas, Polish soprano Dominika
Zamara speaks about artistic journeys, the meaning of voice,
and the inner work behind performance. She reflects on Italy as
her artistic home, the emotional truth of opera, and why music
continues to transcend borders.

Interview by Joanna Sokotowska-Gwizdka.

Dominika Zamara, photo by Aneta Pawska


https://www.cultureave.com/art-knows-no-boundaries/
https://www.cultureave.com/art-knows-no-boundaries/

Joanna Sokolowska-Gwizdka: You come from Wroctaw, but
you left for Italy very early. What shaped that decision?

Dominika Zamara: It felt like destiny. Italy was, for me, a kind
of Promised Land. Opera was born there, and I knew I had to go.
I received a scholarship to the Conservatory in Verona, where I
completed my vocal studies. Italy also gave me my operatic
debut—Puccini’s La Boheme in Padua. Only by living there can
you truly enter into a kind of symbiosis with opera.

Joanna Sokolowska-Gwizdka: You worked with remarkable
teachers in Italy. Is there someone who left a lasting impression?

Dominika Zamara: There are many, but Maestro Enrico De
Mori was especially important. He worked with Maria Callas and
had a profound influence on me, both musically and personally.
He gave me lessons, supported my development, and conducted
my operatic debut. He was demanding—nothing escaped his
attention—but he also had great generosity. He believed in me,
and that stays with me.
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Joanna Sokolowska-Gwizdka: You've performed on major
stages worldwide—from Carnegie Hall to European opera
houses. How do audiences differ between Europe and the United
States?

Dominika Zamara: American audiences are very warm and
open. In Europe, audiences can be more reserved, sometimes
more analytical. Italy is unique—Ilisteners are often deeply
knowledgeable, even critical, many knowing entire librettos by
heart. But what I truly appreciate in the U.S. is that immediate
warmth.

Joanna Sokolowska-Gwizdka: Your repertoire ranges from



Baroque to contemporary music. What connects these different
worlds?

Dominika Zamara: Music itself. If we look at someone like
Vivaldi, he was already innovative in his time, and his influence
continues to this day. I see historical periods as a way of
understanding evolution. At the same time, I am fortunate that
contemporary composers write for my voice. I enjoy premiering
new works—it feels like being part of something alive, still
unfolding.

Joanna Sokolowska-Gwizdka: Chopin holds a special place in
your repertoire. How do you approach his songs?

Dominika Zamara: Chopin’s songs are, for me, the essence of
the Polish soul. They carry tradition, memory, even the rhythms
of Polish dances. I have recorded and performed them in many
places, including Teatro alla Scala. I sing them with a sense of
longing—something deeply rooted in my identity.
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Joanna Sokolowska-Gwizdka: You often promote Polish music
abroad. How is it received?

Dominika Zamara: Very well. Many listeners know only
Chopin’s piano works and are surprised by his vocal music.
When they hear it, they are moved. With composers like
Kartowicz or Moniuszko, there is often a sense of
discovery—especially in places like Italy, where audiences
respond with genuine enthusiasm.

Joanna Sokolowska-Gwizdka: What can audiences in Texas
expect from your recital?

Dominika Zamara: A surprise [laughs]. There will certainly be
Polish songs, including Chopin, as well as Italian bel canto



repertoire.

Dominika Zamara, Carnegie Hall, New York, photo by K.
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Joanna Sokolowska-Gwizdka: What do you discover about
yourself through singing?

Dominika Zamara: It is a continuous process of self-reflection.
Each role reveals something new. Sometimes you are pushed
physically or emotionally, especially in opera, where you must
fully enter the character. Working with a score for hours is like
standing in front of a mirror—it’s a confrontation with yourself,
with the text, with emotion.

Joanna Sokolowska-Gwizdka: Is there still a role you dream
of?



Dominika Zamara: Of course. Art has no boundaries. I am
always developing, always learning new repertoire. In recent
years, I've been involved in many world premieres of
contemporary works—in Italy, Poland, and the U.S. I collaborate
with the New York Composers Circle and perform premieres,
including at Carnegie Hall.

About the Artist

Dominika Zamara is a Polish soprano and graduate of the
Academy of Music in Wroctaw. She continued her studies in
Italy, including at the Conservatory in Verona, working with
distinguished teachers such as Alida Ferrarini, Bruno Pola, and
Enrico De Mori. She made her operatic debut in 2010 as Mimi in
Puccini’s La Boheme.

She has performed internationally across Europe, the United
States, Latin America, Asia, and Australia. Her appearances
include Carnegie Hall and Lincoln Center in New York, Teatro
alla Scala in Milan, Teatro Olimpico in Vicenza, and the
Protomoteca Hall in Rome. Her repertoire spans opera, art song,
chamber music, and contemporary works.

She is the recipient of numerous awards, including the American
Prize (2023) in chamber vocal music, and has been featured in



encyclopedias of Polish musicians worldwide. In 2023, she joined
the New York Composers Circle.

Recital in Austin

Austin Polish Society invites you to a recital by Dominika Zamara

May 3, 2026 | 5:30 PM
Draylen Mason Music Studio
KMFA Classical 89.5

41 Navasota St, Austin, TX

Sztuka nie ma granic

Z sopranistka Dominika Zamara, przed recitalem w Austin
w Teksasie - rozmawia Joanna Sokolowska-Gwizdka.
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Joanna Sokolowska-Gwizdka: Pochodzi Pani z Wroctawia, ale
bardzo wczesnie wyjechata Pani do Wioch. Co wptyneto na te
decyzje?

Dominika Zamara: Powiedzmy, ze to bylo przeznaczenie. Dla
mnie Wtochy byly Ziemia Obiecang; poniewaz narodzita sie tam
opera, czulam, ze musze tam pojechac¢. Los sprawil, ze
otrzymatam stypendium do Konserwatorium w Weronie; tam
kontynuowatem studia az do uzyskania magistra ze Spiewu
operowego. Wtochy daty mi mozliwos¢ debiutu w swiecie opery,
w operze Pucciniego ,La Boheme” w Padwie. Tylko mieszkajac
we Wloszech mozna wejsS¢ w symbioze z opera.

Joanna Sokolowska-Gwizdka: Studiowata Pani u wybitnych
pedagogow we Wtoszech - czy byl ktos, kogo Pani szczegolnie



wspomina®?

Dominika Zamara: Jest wiele oséb, ktorym jestem wdzieczna,
w szczegolnosci Maestro Enrico De Mori, dyrygent pracujacy z
Maria Callas. Zawdzieczam mu wiele, nie tylko pod wzgledem
muzycznym, ale takze ludzkim. Udzielat mi bezptatnych lekcji
Spiewu i oferowat koncerty oraz wystepy w operach pod jego
dyrekcja. Byt bardzo wymagajacy, nie pozwalat, by umkneta
chocby jedna nuta; potrafit sie ztosci¢ z powodu najmniejszego
btedu, ale z drugiej strony miat wielkie serce. Nie tylko miatam
przywilej uczy¢ sie i doskonali¢ pod jego kierunkiem, ale to
wtasnie De Mori dyrygowat moim debiutem operowym. Zawsze
bede go nosi¢ w sercu, gdyz uwierzyt w moj talent.
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Joanna Sokolowska-Gwizdka: Wystepowata Pani na wielu
scenach swiata - od Carnegie Hall po opery w Europie i poza nia.
Czym rozni sie publicznos¢ w Europie i w Stanach
Zjednoczonych?

Dominika Zamara: Dobre pytanie. Istnieja pewne roznice:
publicznosé amerykanska jest bardzo serdeczna, podczas gdy w
wielu krajach europejskich widownia jest nieco bardziej
zdystansowana, w niektorych przypadkach bardziej refleksyjna.
We Wloszech to zupelnie inna sprawa: publicznos¢ znacznie
bardziej wyrafinowana, wielu z nich to melomani, ludzie znajacy
cale libretta operowe na pamiec¢ i bardzo krytyczni. To, co
kocham w amerykanskiej publicznosci, to bez watpienia jej
ciepto.

Joanna Sokolowska-Gwizdka: Spiewa Pani repertuar od
baroku po muzyke wspoétczesna. Czy jest wspolny mianownik w
utworach z tak odlegtych epok, ze wybiera je pani do programu
koncertowego?

Dominika Zamara: Wspolnym mianownikiem jest sama
muzyka; zeby podac jeden z wielu przyktadow. Vivaldi juz w
swojej epoce byt awangardowy i nawet dzis potrafi wptywac na
kompozytoréw zarowno muzyki powaznej, jak i rozrywkowe;j.
Granice czasowe traktuje jako pomoc w zrozumieniu ewolucji,



jaka ta szlachetna sztuka potrafita uksztattowac na przestrzeni
czasu. Jesli chodzi o wybor repertuaru wspoétczesnego, mam
szczescie, ze wielu kompozytorow pisze specjalnie dla mojego
gtosu. Jedna z rzeczy, ktore bardzo lubie, jest bycie pierwszym
wykonawca i wykonywac premiery swiatowe. W pozostatych
przypadkach wybieram to, co najlepiej pasuje do mojego rodzaju
gtosu i osobowosci wiec piszemy historie muzyki i jest to
fascynujace.

Joanna Sokolowska-Gwizdka: Szczegolne miejsce zajmuje u
Pani tworczos¢ Chopina. Jak interpretuje Pani jego piesni?

Dominika Zamara: Uwielbiam Spiewa¢ polskie perly jakimi sa
piesni Chopina, gdyz sa one dla mnie kwintesencja polskiej duszy
i kultury, a takze tradycji, gdyz zawieraja stylizowane tance
polskie w swojej formie. Nagratam ptyte z piesniami Chopina i
wykonatam recital z tym repertuarem w Teatro alla Scala w
Mediolanie oraz w wielu innych prestizowych salach
koncertowych na Swiecie, jak na przyktad w Sinfonia Toronto
pod dyrekcja wybitnego Maestro Nurhan Arman, czy w Mexico
City w Manuel Ponce Hall. Interpretuje piesni Chopina z polskim
sercem i nostalgia za Ojczyzna.



Dominika Zamara, , La Traviata”, Mediolan, fot. Enrico Bertato
Joanna Sokolowska-Gwizdka: W wielu swoich koncertach
promuje Pani polska muzyke. Jak odbierane sg utwory polskich
kompozytorow takich jak Chopin, czy Kartowicz poza Polska?

Dominika Zamara: Swietnie. Na przyktad wiele 0séb zna tylko
tworczosc fortepianowa Chopina i nie wiedza, Zze Chopin pisat
muzyke wokalna i po wystuchaniu tego pieknego kameralnego
repertuaru publicznosc jest zachwycona. Inni kompozytorzy
natomiast, tacy jak Kartowicz czy Moniuszko nie sg znani, ale
mito jest widzie¢ np. we Wtoszech entuzjazm publicznosci
odkrywajacej muzyczne pereiki.

Joanna Sokolowska-Gwizdka: Czego stuchacze w Teksasie
moga sie spodziewac po Pani recitalu - bardziej intymnej
opowiesci czy operowego dramatyzmu?



Dominika Zamara: Ha ha! Niespodzianka. Na pewno
zaspiewam polskie perty wokalne, w tym piesni Chopina, jak i
arie belcanta wtoskie.

Dominika Zamara, Carnegie Hall, Nowy Jork, fot. K. Khemmett,
Sound Espressivo

Joanna Sokolowska-Gwizdka: Jaka prawde o sobie odkrywa
Pani poprzez Spiew?

Dominika Zamara: To ciggta autoanaliza. Przez role i nowy
repertuar poznaje lepiej sama siebie. W niektérych sytuacjach
przesuwa sie granice fizyczne z powodu krotkiego czasu, w
ktorym trzeba przygotowac dana role lub repertuar, oraz granice
emocjonalne, zwlaszcza w operze, gdzie trzeba wejs¢ w
catkowitg symbioze z postacig. Wiele godzin samotnej pracy nad
partyturg — to jak stanie przed lustrem i ogladanie siebie - to



bezustanne poréwnywanie sie z rolg i mierzenie sie z tekstem,
ktory czesto trudno jest zinterpretowac ze wzgledu na
emocjonalny tadunek libretta.

Joanna SokolowskapGwizdka: Czy jest jeszcze repertuar lub
rola, o ktérej Pani marzy?

Dominika Zamara: Oczywiscie. Sztuka nie ma granic. Jestem
caly czas w procesie rozwoju i caty czas wykonuje nowy
repertuar. Od kilku lat biore udziat w bardzo wielu premierach
Swiatowych wspotczesnych kompozytorow, zarowno we
Wtoszech, czy w Polsce, jak i w USA. Wspolpracuje z NYC
Compositores Circle jako sopran solista i wykonuje dla nich
Swiatowe premiery, rowniez w Carnegie Hall.

Dominika Zamara - sopranistka, absolwentka Akademii
Muzycznej we Wroctawiu. Po studiach kontynuowata studia we
Wtoszech, m.in. w Konserwatorium w Weronie, pracujqc pod
kierunkiem wybitnych pedagogow, takich jak Alida Ferrarini,
Bruno Pola i Enrico De Mori. Zadebiutowata operowo w 2010
roku jako Mimi w Cyganerii Pucciniego.

Wystepowata na prestizowych scenach na catym swiecie - w
Europie, Stanach Zjednoczonych, Ameryce t.acinskiej, Azji i



Australii. Koncertowata m.in. w Carnegie Hall i Lincoln Center w
Nowym Jorku, Teatro alla Scala w Mediolanie, Teatro Olimpico w
Vicenzy czy w Sali Protomoteca na Kapitolu w Rzymie. Jej
repertuar obejmuje opere, piesn artystyczng, muzyke kameralng
oraz wspotczesnaq.

Jest laureatkq licznych nagrod, w tym American Prize (2023) w
kategorii muzyki wokalnej kameralnej, oraz wyroznien
przyznawanych w Rzymie i Warszawie. Zostata ujeta w
encyklopediach poswieconych polskim muzykom dziatajgcym na
swiecie. W 2023 roku dotqczyta do grona artystow New York
Composers Circle.

Austin Polish Society zaprasza na recital Dominiki Zamary:
3 maja 2026 r., godz. 5.30 pm

Draylen Mason Music Studio
KMFA Classical 89.5
41 Navasota St, Austin, TX



